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maszerują Holendrzy w głąb Indonezji. — Dziś obiecali 


zakończyć wojnę ponieważ osiągneli 


Wojska holenderskie otrzymały roz- 
kaz zaprzestania działań wojennych w 
Indorieżji e północy 4 sierpnia. | 

Gereralny Gubernator holenderski dia 
Indóńczji van Móbk, kominiktjąc przez 
radio e postanowieniu Hełaridii zaprze- 
Z działań wojennych, oświadezył, 
iż Holandia postarrowiła zastosować się 
do uchwały Rady Bezpieczeństwa, jak- 
kofwiek uważa, że nie było żadnych pod 
staw do jej interwencji, Decyzją swoją 
Holandia także pragnie umożfiwić 1zą- 
dowi Stanów Zjędnoczonych offarowa- 
ną przezeń gotowość pośredniczenia w 
koafffkcie miedzy Hołańdig a Republiką 
Indogezyjską. 

Wiypowiedź holenderskiego zarządcy 
koloni jest cynicznym  zaprzeczenien! 
kompetencji Rady Bezpieczeństwa. 

War Mook chciał powiedzieć, że Ho- 
landfa zaprzestała wojny tylko dłałego, 
i esiągneła to zamierzała s wykönata 
to żądał wd niej jej dołarówi mo- 
PAZ. 

©d 20 lipca — te znaczy od chwili 
serwaria rokowań Hołandii z sządem 
Reptbliki Indonezyjskiej I rozpoczęcia 
dziafeń wojennych, Holendrzy  ObSa- 


dzili prawie wszystkie ważniejsze miej- 


scowości na Jawie 1 Sumatrze. 

Spali oni dziesiątki wsi i miasteczek 
indonezyjskiej.  Wymordowali tysiące 
dzięci, kobiet i starców. Przelali mnoó- 
stwo Krwi, prawie bezbromiej Mtdności, 
ale osiągnęli swój cel. Plantacje kauecztt-, 
ku obrzymie magazyny tego cennego 
surowca zostały zagrabione. Wielkie 
zapasy chininy, cikru, oraz rozmaitych 
artykułów żywnościowych wpadły w-tę: 
ce cheiwych grabieżców. Okreby ane- 
rykańskie, jak donesiliśmy, płyną do In- 
donezji, aby wywieźć łupy 8 olbrzymiej 
wartości do Stanów Zjednoczonych, Ffo- 
landia bowiem musi zapłacić zarówno 
USA jak i Wielkiej Brytanii za tdzielo- 
ną jej pomoc. Zapłacić ;priisi. orta -za- 
grabionymi skarbami lndoóheżji za ame- 
rykańską pożyczkę dolarowa, za dosłar- 
czenie broni nowoczesnego ekwipunku 
wojskowego, za przeszkolenie swojej 
armii przez brytyjskich i amerykańskićh 
instruktorów: 

Możliwe, ize przeprówadzańć roko- 
TATENA EATE ULE ULULLLU LULU 


Płace we Francji 


nie zostaną podwyższone 

Jak donoszą z Paryża, rząd francuski 
sprzeciwił się ogólnej podwyżce płac pra 
cowiiiczych o 11 procent, 

Wicepremier Teitgen oświadczył, iż 
podwyżka płacy stanowiłaby groźbę in- 
Hacji i- wobec tego obie strony mieszą raz 
jeszcze rozpatrzyć warunki powyższej 
umowy. , 


Banda „Wehrwolfu“ 


zlikwidowana przez Francuzów 
Jak donoszą z francuskiej strefy oku- 
pacyjnej, w pobliżu Moguncji areszto- 
wano 20 osób, należących do tajriej or- 
ganizacji, grupującej b. hitlerowców. 


wania, choćby pewnej mierzę wynagro- 
dzą krzywdę Indonezji. Z drugiej stro- 
ny udział Stanów Zjednoczonych jako 
„mediatora“, sędziego-arbitra nie Wwró- 
ży nie specjalnie pomyślnego dla Indo- 
nezji, ze względu na bezpośrednie za- 
interesowanie HSA grabieża tego kraju. 


to czego chcieli 


W każdym razie rząd  [ridonezyjski 
wystosował do Rady Bezpieczeństwa 
komunikat, w którym oświadcza, że 
przyjmuje jej propozycje, zaprzestaje 
działań wojennych i prosi Radę o wyko- 
nanie nadzorit nad przeprowadzeniem 
zawieszenia broni. 


TAAA rara 


Nasze Ziemie Zachodnie 


ZAMEK PIASTOWSKI Z Xii WEKO. 


A, 


„Remonty“ 


(H. Or.) Kwestia remontów ścian, fa- 
sad domów, sklepów 1 nragazynów był: 
zawsze dość poważną troską czyunikó» 
powołanych do dbałości o estetyczny 
wyglad domów i bezpieczeństwo (nad 
wyrężone dachy, gzymsy, sztukaterie 
przechodniów. Boć oStatecznie © miesz- 
kanie każdy sam zadba, ałe co go ob 
chodzi, iak jego dom w ogóle się pre- 
zentuje? . 

I oto nagle okazałe się, że samo ży- 
cie wystąpiło z konieczną korekta, któ- 
ra przywiesłą skutki eiektówne j nad- 
spodziewane. Mówimy o masowej akcji 
remontowej w miastach wszczętej. ini- 
ciowanej i wykonywanej właśnie prze” 
właścicieli różnych sklepów i przedsię 
biorstwa 

Warszawa, Łódź i iak nam Syguałizu 
ją, nawet małe miasteczka zaroiły się 
ad tabliczek į; wywieszek „Remont ski 
pu, „Zamknięte z powodu remontu" 
t. d. Czynnikom kompetentnym błyska 
wicznie sadi kłopot z głowy, Nasi kwi 
cy, a przynajmniej duża ich cześć, sta 
neti tym razem Stuprocentowo na wy 
sokości zadania i to bez Żadnych ape 
lów. 

A teraz — proszę kochanych obywa- 
tei z t zw. inicjatywy prywatnej — 
żarty na bok. Wiemy przecież wszyscy 
doskonałe, skąd sie wział ten nagły a na 
mietny zapał do remontów. | chcemy 
Wam powiedzieć, że tej sprawy wido- 
cznie po kipiecku nie roziważyliście. 
Zrabiłiście kiepską kałkulacje, Albo- 
wiem obok sprytnego „kiwania* władz 
skarbowe - podatkowych, ma ona jesz 
cze inny aspekt, Aspekt reakcji spote 
czeństwa, 

Jeżeli dotąd jeszcze byli tacy. którzi 
wierzyli, że ohbciażem nadmiernymi 
świadczeniami i podatkami. ledwo „dy- 
szycie“ — to kto uwierzy wam dzisiaj? 
Jakiż to człowiek pracy może pozwolić 
Sobie na „wypoczynek, urlop, wczasy. 
pozbawiając Się dobrowolnie na ten o- 
kres normalnego dochodu, zysku, pem- 
Sj. tego, z czego żyje przez «okrągły 
rok? Niech Ho tak dziś robotnik, urze- 
dnik- powiedzą: „rezyanuje ze Swojej 
pensii ; jadę się pobawić į wypocząć”, 
Z czego? Za ca? $ 

Czyli że zotóweczka zapasowa jest. 
fua skdęp można świzdać. | na klienta, 
o którego obsłużenie rzekomo tak dba- 
cie — też. Proszę przeto nam głowy 
wie zawracać. Bo — nie mówiąc oczy 
wiście o uczciwej części kupiectwa — 
do ofiar ponoSzonych przez nas wszy- 
stkich przyczywiacie się: absolutnym 
brakiem poczucia obowiazku społecz: 
nego, blaga, tałszywą łezka į chytrymi 
kawałami. 

Gto istotny sens i wydźwięk nagłych 
„remtońtów' i masowego zamykania 
sklepów. 


AAAA EENE T 


Cieżkie czasy w Ang 


Wśród łudności wyspy bsytyjskiej pa- 
nuje ogólne przygnębienie w związku z 


ogólną «ciężką sytuacją gospodarczą 
Anglii eraz w. związku z „zapowiedzią 


drastycznych ograniczeń i zarządzeń 
jakie ma niebawem wprowadzić rząd. 


Prasa brytyjska donosi, że Anglicy w 
ciągu ~ wajbliższego roku otrzymają 
mniej żywności, tytoniu, ` benzyny, fil- 
mów zagranicznych i innych towarów 
luksusowych. Kontrola cen obejmie zna- 
cznie większą ` ilość towarów luksuso- 


Pokój na Bałkanach 


rękojmia pokoju w 


Europie—oświadcza 


Tito. Jugosławia zawiera układ z Bułgarią 


Rokówania jakie miały miejsce między 
delegacjami Jugosiawi. i Bulgarii w Bled, 
zakoficzyły się pełnym powodzeniem we 
wszystkich sprawach, interesujących oba 
kraje. 

PostanoWiono zawrzeć traktat przyjaż 
ni+współpracy i wzajemnej pomocy, oraz 
rozszerzyć współpracę obu państw. 

Jugosławia oświadczyła, że. zrzeka 
się odszkodowań przyznanych jej na mo 
cy traktatu pokojowego z Bułgaria w wy 
sokości 25 mil. dolarów. 

W związku z tym układeni Marszałek 


Tito oświadczył przedstawicielom prasy, 
iż Jugosławia nie ma najmniejszego za- 
miar tworzenia jakiegokolwiek bloku 
państy, a pragnie jedynie zapewnić lud- 
Hości pokój, wykluczyć jakąkólwiek obcą 
interwencję w wewnętrzne sprawy. Uk- 
lad — oświadczył Tito — zadaje śmier 
telny'cios próbom międzynarodowych 
imperialistów i reakcjonistów uczynienia 
z Bałkanów „beczki prochu”. Pokój na 
Bałkanach i przyjaźń narodów bałkań- 
skich jest bowiem rekoimią pokoju w 
całei Europie. 


Zmniejszanie przydziałów żywności i papierosów—przymus 
pracy nadliczbowej—wywełuje ogólne przygnębienie ludności 


wych niż dotąd, Rzad odbierze wielu 
przedsiębiorstwo, prodikującyni towa: 
ry łuksisowe, prawo importu SUrowców, 
Przypuszcza się, że rząd skieruje półto- 
ra miliona robotników z fabryk fówa- 
rów luksusowych do zakładów, posftda- 
jących zasadnicze znaczenie dla życia 
gospodarczego W. Brytanii. 

Nadto nałoży się na 12 milionów ro- 
botników bfytyjskich obowiązek nadlicz 
bowej pracy, która podwyższy czas łą- 
cznie o 4 godziny tygodniowo. 

Rządowy płan gospodarczy będzie 
przedmiotem dyskusji na kongresie rady 
generalnej brytyjskich związków zawo- 
dowych, który się rozpocznie w najbliż- 
szą środę. 

Oczekuje się, że rząd zwróci się do 
kongresu rady generalnej z wnioskami, 
dotyczącymi pracy nadliczbowej we 
wszystkich gałęziach przemysłu, rezy- 
gnacji z wszystkich postulatów w spra- 
wie podwyżki płac na czas trwania kry- 
zysu, oraz w sprąwie zarządzeń ograni- 
zmuańe mMiejeca 


czających swobadna 
ipracy. 
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trzebne są autobusy 


Bez iego środka komunikacji nie damy rady. 
— Tramwaje nie wystarczają 


- Z podziwem i zazdrością oglądamy 
50-cioosobowy autobus, którym jeździć 
będą Warszawianie, ll-cie takich auto: 
busów, przybyłych z 7 Frane ji, służyć bę- 
dzie stolicy, voeodai jej mieszkańców 
— slusznie się im to zresztą należy. 

Z wygodnej komunikacji  antobuso- 
wej i ASO Gał korzystają także 
mieszkańcy Wałbrzycha, Jeleniej Góry, 
Wrocławia i td. 

Łódź, jedno z największych miast w 
Polsce i przed wojna i obecnie była i 
iost pod tym względem upośledzona: 
Szczególnie obecnie, gdy ztyt maly ta- 
bor tramwajów miejskich stwarza Wiel- 
kie kiopoty i Dyrekcji Tramwajowej i 
publiczności — wzdychamy często: jak- 
by to było dobrze, gdyby w Łodzi kur- 
sowały autobusy! 

Godzienne ranne walki przy wsiada- 
niu do wozów tramwajowych, ścisk, za- 
duch, zdenerwowanie, kłótnie — cowie- 
zorne trwóżne ucieczki z kin i teatrów 
przed końcem  przedsławienia, żeby 
jeszcze zdążyć na ostatni tramwaj — 
spowodowane są nie czyjąkolwiek złą 
wolą, lecz poprostu — brakiem. Nie 
dysponujemy dostateczna ilością tram- 
wajów, dostateczną ilościa „wykwaliii- 
kowanych pracowników w tej dziedzi- 
nie, aby uruchomić (rzy zmiany tram- 
wajowe. Pozatym, zużyty tabor, czę- 
sło się psuje, wymaga ustawicznych te- 


montów, co także nie wpływa na po: 
lepszenie i usprawnienie łódzkiej koń- 
nikacji. 


Jedna z najdłuższych ulic w Łodzi 
(jeśli nie najdłuższa) Wólczańska, nie 
mia linii tramwajowej, ul. Sienkiewicza 
także nie. Połączenie tramwajowe mię: 
dzy Dworcem Kaliskim a Dworcem Fa- 
brycznym, także wymagałoby dodatko- 
wych wozów tramwajowych, ale ponie- 
waż ich nie ma, uruchomienia np. na 
trasie ulic: Karolewska, Andrzeja, Da- 
szyńskiego, Kilińskiego (lub Sienkiewi- 
cza) do Dworca Fabrycznego — aulo- 
busów. l 

Gdyby Łódź kilka takich  aulobusów 
dostała, możnaby po dodaniu im gene- 
ratorów, wykorzystać jako paliwo We- 
giel drzewny, którego mamy duże ilo: 
ści w nagzych fabrykach produkujących 
kwas octowy. 

Miałoby to kilka dobrych stron. Wẹ- 
giel drzewny nie zanieczyszcza "TE 
ków (w przeciwieństwie do drzewa), 


Andrz Zański 


kilogram loco iabryka kosztuje 4 złote, 
a 2 kg, węgla drzewnego równają się 1 
lilrowi benzyny. 

Napewno. zreszta zórganizowalby tó 
należycie Centralny Zarzad Motoryza- 
eyjny. 

Tylko żebyśmy mieli WRAK Od- 
«iqżyłoby to znakomicie przeładowane 
|-fr aiw aje łódzkie, uzdrowilo prace fin- 
kefonartiszy tramwajowych, znikloby 
napewno, częste jeszcze zjawisko, jeż- 
ażenia „na gapę” (z powodu tłoku, kon- 


| ; R 
i duktorzy nie są w stanie sprawdzić, czy 
| Vs szysecy posiadają bilety), no? a łodzia= 


toż szczególnie łódzki świat pracu jący 
l sowitaliby tego rodzaju inowację z 
prawdziwym entuzjazmem., 


Mógłby ktos wysimąć kontrargument | 


Wprowadzając Ww budżecie domowym 
oszczędności, robimy 


niesłuszniej w naszym jadłospisie, 


rzecz Szczególna, 
sze na jarzynach, jakgdyby 
(ym niepotrzebnym luksusem, bez 


rego można się łatwo obejść. 
Pogląd ten jest z gruntu fałszywy. Ca- 


ża jarzyny za czynnik niezbedny dla 
zdrowia, równie ważny jeśli nie ważniej 
szy. jak wszystkie inne składniki nasze- 
go pożywienia. 

Nieomylny instynkt człowieka, 
kazał mn od najdawniejszych 
stawiać na' stole, obok innych potraw, 
zielone jarzyny, ma swóje głebokie uza- 
sadnienie w potrzebach organizmu. Jarzy 
uy bowiesy stanowia odtrutkę na wszyst 
kie Szkody, zwłązane z jedzeniem innych 
pokarmów, szęzególnie zaś miesa. Niez- 
będnym warunkiem, aby nasz utsrój nie 
uległ zalruciu jest konieczność dostarcza 
nia mu odpowiednich ilości soli mineral- 
nych. A sole mineralne znajdują sie w 
nojwiększej Wości właśnie w jarzynach. 

Zatrucie organizmu widzimy w takieh|e 
chióróbach. jak cukrzyca, artretyzm lip. 
Wiadomo oddawna, że dieta jarzynowa 
przy tych dolegliwościach działą niezwy 
kle zbawiennie, często nawet jest jedy. 
nym pozytywnym środkiem leczniczym. 

Nie oszczedzujmy więc na jarzynach! 
Korzystajmy przede wszystkim 7 SEZO- 
um letniego. który w nie obfituje i kiedy 
zawierają one najwięcej witamin, 


GN 
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A jednak Feliks: Roden, wyzuły 
wszelkiej moralności i etyki akczemnik, 
znał się dobrze na ludziach i w najbliż- 
szym już czasie  poblogostawił swoją 
mądrość, która kazała rpu zatrzyniać 
Ewę Dalmirską. A że i ona pod wzglę- 
dem moralnym nie ustępewa!a w ni- 
czym swojemu kochankowi, obie strony 
— które dobrały się do siebie jak dwa 
przysłowiowe ziarnka w kore AW sę 
wyciągały ze swego cichego sprzyniie- 
rza wspaniałe zyski! 
„Niedlugo już miala się 
Ewa Dalmirska, że jednak 
przebiegie płynąc z fałą. 

Parę dni po swojej rozmowie z Rode- 
nem odwiedziła córkę, 

Zastała Were zdenerwowaną w 
wyższym stopniu, 

Właśnie przed chwilą zjawiła się u 
niej komisja niemieckiego biura kwale- 
rumkówego, klóra orzekła, że piękne 
mieezkanie Hukana zarekwirowane zo- 


pr zekonać 
postąpila 


naj- 


KE dla pewnego niemieckiego dygni- 
tarza, a 
| — A nas chcą wyrzucić dosłownie na 
bruk! — skarży się przed matką, wita- 
jąc ją w przedpokoju. T 

ae ka machnęla reką. 

— Zaraz to jakoś załatwię — oświad: 
czyła protekcjonalnie. 

Weszła z podniesiona głową do salo- 
nu i spojrzałaz góry na dwóch gospo- 
tam olicerów. 
zajać chcecie 
l 
t 


darujących 4 
— Jakim prawem 
mieszkanie? 
— A kto jesi pani, że śmie przema- 
wiać do nas podniesionym tonem! — 
kwaterunko- 


to 


warknął oficer z urzędu 
wego, 

— Jestem z 
Tyshausen, 
właścicielka 


mo ią 


domu  baronówaa Von 
Niemka z krwi i wości, 
zaś tego-mieszkania jesi 


córką. Obie ouWwzymać mamy 


je najcześciej i naj |wartości, należy 
I|ie przyrządzać: Przede w szystkim staran 
nię na mięsie, a zaw- lnie płókać. gdyż ostatnie badania wyka- 
öne były lzałv, że źle oczyszczone warzywa moga 
któ-Ibyć dla zdrowia szkodliwe. 


ta nowoczesna nauka o, odżywianin uwa | Młode jarzyny nie 


i powiedzieć: nie dziwnego, że Wągsza- 
wa czy Wrocław dostaj4 autobusy Są 
te miasta zniszczone, nie można uru- 
chomić dostatecznej. ilości tramwajów, 


nie więć dziwnego, że należy ułatwiać 
mieszkańcom poriszanię się na wiel- 
kie przestrzeniach i zwiększać stale 


tabor autobusowy. 

Ale my, choć mało na szęzęście znisz- 
ezeni, też mamy wielkie ` przeslrzenie 
do przebywania (gdy np. ktoś pracuje 
na Chojnach, mieszka na Jiiljanowie, 
a linia tramwajowa ulega na kilka go- 
ilzin uszkodzeniu), też mamy niewystar- 
czającą komunikację, a napewno taf- 
wiej byłoby poruszać sią piechotą, ja 
choćby poprzestać na tramwajach v 
Jeleniej Górze, niż w ostał (A) 


Korzystajmy z lata 


jarzyny leczą, są pożywne i dodają sił 


Aby jarzyny nie traciły nie ze swoich 
w odpowiedni. sposób 


Aby sie równomiernie gótówały, nale- 
ży krajać je na jednakowe kawałki. 
muszą sie gotować 
długo, przez zbyt długię gotowanie tra- 
cą one znaczny procent swej wartości 
odżywczej. 

Do gotowania używać możliwie małej 


który ilości wody, a wodę tę po ugotowaniii u- 
czasów | żyć do sosów, ZUD it d. 


Wśród najcześciej przez nas spożywa 
rych jarzyn. fasolka szparagowa, zielona 
botwinka, soczewica, brukselka i szpinak 
— zawierają, najw ięcej żelazą, ` 

Źródłem wapna zaś jest przede wszyst 
kim kapusta, sałata i także szpinak. 

Najracjonalniej wykorzystamy jarzyny 
gotując je w parze, Najwięcej tracą i naj 
bardziej trudnostrawne sa duszone w 
tluszczi. 

Jak tylko można najcześciej, urozmal- 

eajmy nasze obiady i kolacie surówką- 
Mis t. zn. sałatkami z surowych jarzyn, 
jak marchew ka, botwinka, młoda cebul- 
ka. Z dodatkiem jabłka. 

Starajmy się spojrzeć na kwestię na- 
szego odżywiania, jako na zasadniczą 
podstawe, do zachowania zdrowia, Sił i 
młodości. 

Nie jest to ważne ile jemy. ale to — 
co jemy, y (d) 
i pełnię praw uprzywiłejo- 


„volkslistę'* 
Pa- 


wanych obywateli Trzeciej Rzeszy. 
rowie pomylili się w adresie, W War- 
szawie jest dosyć żydowskich i polskich 
mieszkań! Postaram się, ażeby policzo- 
no parów, że należy zosiawiać w Sspo- 
koju tych polskich Niemców, którzy z 
taką tęsknofa czekali kiedyś na wyswo- 
bodzenie ich z pod polskiej tyranii! W 
tej chwili zadzwonię do pestapal 

Na dźwięk słowa „gestapo, olicero- 
wie szybko spojrzeli na siebie. 

— Nie wiedzieliśmy, że panie 
kami — spuścili z tonu. 

Ale Ewa zdołała się 
Feliksem Rodenem. 

W krółkości zreferowała mu sprawę, 
poczem zwróciła się do starszego ofice- 
ra, 4 

— Mówi ją z Gestapo. Zechce pan przy 
jąć potrzebne instrukeje! 

Widocznie instrukci gp 
wszechwładny Fełiks Roden ofterowi 
kwaterunkowemu nie były koniecznie 
zbyt -aiłe dla tego ostainiego. 

Pan oberleutnant „pochrzakiwał, po- 
mrukiwał, tłumaczył się gęsto 1 zasalu- 
towaf potym przed aparatem. 

Brutalny, ordynarny przed chwilą, bę- 
dzie teraz grzeczny i układny, Tedy 
zacznie przepraszać obie panie. 

— Trzeba było powiedzieć odrazu, że 


są Niem 


uż- po!łaczyć z 


jakich udzielił 


mieszkanie to należy do Niemców, a 
uniknęlibyśmy wielt niepotrzebnych 


przykrości! Heil Hitler, 


ZROZPĄCZONA PRAKTYKANTKA: Nie 
my, jaką umowę Pani zawarła ze swoją Pr 
codawczyniqą w chwili gdy Pani zacząla 
cowsg. Czy była to umowa piśmienna sty 
ustna? Jeśli ustng, to czy ma Pani świadków? 
Są lo rzeczy ważne i fystotne w Pani spra- 
wie, o których nic nam Pani nie nopisała. 

* * * 

JANKA Z UL. PIOTZKOWSKIEJ Kocha 
Dziecko, proszę przeczytać uważnie co pis 
my. gdyż słowu te są dyktowane szczerq chę 
cia pomożenia Pani, życziiwością i przyjaż 
uta. 

| 


o a 


Otóż, Zbyszek jest może istotnie takim mi , 


lym i tok niezwykle wortościowym człowie- 
kiem, jak te Pani o nim pisze. My jednak 
nie możemy się dopatrzeć w jego postępo- 
waniu konsekwencji t jakiejś możliwej do 
skontrołowania logiki Pisze Pani, na przyk- 
lad, że był on w wojsku roswjskim, a następ 
nie w polskim, wolczył dzielnie i „od 4-c) 
let jest oticerem” — ale gdy dowiedział sie, 
pragnie Pant wgtapić do ZWMu, nagle zmie 
nit radykalnie swoje postępowanie, nie Wy- 
jaśiając Paní nawet powodów. 

Kocha Panią, ale twierdzi, że nigdy sie 
z Panią nie ożeni, wyncjdując na umotywo- 
wanie tego coraz -inne, dość: mętne argui- 
menty. 

Wierzymy Pani, że ocenta go Pani słusz- 
nie tak pochlebnie (dziwi nas jednak, mie- 
dzy innymi, jego pycha z powodu szlachec- 
kiegó pochodzenia), ule całe jego zachowa 
nie budzi w nds Wąjpliwości nie tylkó co 
do jego uczuć wobec Pani, ale i co do jego 
zdrowia. Podejrzewamy, że te jaskrawe 
nprzeczności W jego zachowantu i postępo- 
waniu mogą mieć źródło w jakiejś utajonej 
chorobie. Radzilibyśmy, aby nakłoniła gó 
Pani do zasięgnięcia opini] dobrego lekarza- 
psychiatry (choćby z powodu jego stałej me- 
lancholii, o ktróej Pani wspomina). 

Proszę się narazie nie martwić, u siurać 
się spojrzeć na całą sytuację bardziej rze- 
czowo £ krytycznie. Niech Pani napisze josz- 
cze do nas. Dziękujomy za miłe słowa i ży- 
czenia. 4,2 a 

A + + e. p 

HELENA: Podejrzewa Pani siostrę swoją 
że zakochała się w Pani norzeczónym. Powin 
na Pani porozmawioć z siostrą szczerze, wy 
jaśnić jej, że prowokujące zdchowanie wo- 
bec. człowieka, który ma zostać mężem Pani, 
jest wysoce niewłościwe 1 wyrządza wie 
le przykiości, 


Konkurs 
Szkolny 


| wyciąć i zachować ! 


— Heil Hitler! — powtórzył 
olieer. 
| Heil Hitler! — żegnały obie panię od- 
chodzących. 
| Kiedy zamknęły się za nimi drzwi, 
Wera spojrzała pytająco na swoją mat- 
kę. 

— Czy naprawdę słarasz się © „yatks- 
liste“? 

Właśnie nadbiegł zaalarmowany tele- 
fonieznie Tom Hukan. 

— Tak jest! — powiedziała przy nim 
Dalmirska — Słaram się jako pochadzą- 
ca z niemieckiego rodu baronów Tys- 
hauzenów o „volkslisty*. Sprawę moją 
obiecał poprzeć Feliks Roden, posiada- 
jacy teraz szerokie wpływy. A ji tobie, 
jako eórce Niemki, radzę gorąco, aże- 
byś poszła za moim przykładem: 

Świeżo przez Rodena nawrósona na 
Niemkę kochanka jego jest bardzo po- 
jętną uczennicą swęgo mistrza. -Więc 
kiedy doda jeszcze, że Polacy nawał w 
Generalnej Guberni stracą pelne prawa 
oby Meskie i dokofńiczy: „a ty chyba 
nie będziesz chciała, ażeby w drewnia- 
nych trepach i połatanej chuście gania- 
mo cię do pracy“ Hukanowa jest już 
zupełnie przekonana. 

— Jaśne,,że nie mam zamiaru łączyć 
się z bankiktami i biedować gdzizś na 
poddaszu! Niech mama również i w me- 
im imieniu poprosi Faliksa Rodena, 
ażeby ten wystarał mi sigo „yotsksię *. 

— A w Tomie? — zwróciła się do 


męża? 
c. d. n) 
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FR Germania jest wesoła 
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"p 211 wzw E ESS PUST EE 
PRZYGODY -WICKA 


SZOFER: — Goście kochani! Nie mo: WACEK:— Ale ciężkie te onya 
zę naprawić ani już złożyć! Może trochę zostawić?... d I 
WICEK: — To po jaką głoierę pan WICEK: — O nie! W jakimkolwiek 


zbierał, co? stanie, ale musimy oddać! 


| 


WICEK: — Panie Szabrusiu! — Za- 
szędł mały wypadek: auto kipnęło... 


SZABERSKI: — Szlag mnie trafi, 
bo paraliż chyci, 


al- 
albo razem!. 


SZABERSKI: — Gołębie mam serce, 
sle tego nie daruję! Zabiję zastrzelę | 
akatrupię!.. 
WICEK: 


— Panie Sakai litości!... 


kady minęło latek kilka 
- Ameryka karmi wilka) | 


(iórzko płakał biedaczyna, 
Gestapowiec Fryc z Berlina 
I sie skarżył biedny Fryc, 

Że już dawno nie jadł nic 


Dobra mama Ameryka 
Nakarmiła wnet chłopczyka, 
Mówiąc: „Proszę bardzo, ¿ryh 
Bo już schudłeś jak ten ki". 


s 


samochodowe, których kilka osób 
utraciło życie. 

Przy zbiegu ulic Nawrot i Wysokiej 
samochód ciężarowy rozbil furmankę 
włozącą piwo, zabijając ojca z synem, 
na Limanowskiego samochód przejechał 
na śmierć 4-letnie dziecko. 

Niemal codziennie kroniki Pogotowia 
Raiukowego zapełniają się nazwiskami 
ofiar harców szoferskich, Śmierć czy- 
ha na przechodnia nawet na oddalonych 
cd śródmieścia ulicach, gdzie ruch ko- 
lowy jest minimalny. 


Dzieki litościwej Unrze w 
Gestapowiec Fryc nie mirze. 
Będzie żył zbrodniczy zuch. 


A z nim hitłerowski duch. 


I te same łapy krwawe, 

Co spaliły nam Warszawę 
Biorą żarcie z USA: + 

Chleb ; mięso Fryc znów ma! 


I — „Hell Truman!“ — Fryc nasz woła. 
Karmi bestię USA. 


=Ę W większośc” wypadków sprawcy 
Choć drapieżna bestia ta, ó przejechania byli pijani. W podchmie- 
lonym stanie prow adzili maszyny, nic 


Gdy minęło latek kilka. 
Ameryka Karmi wilka, 
Żeby wiłk niemiecki znów 
Błysnał grozą ostrych kłów. 


dziwnego więc, że nie panowali nad kie- 
rownicą. Skutki ich pijaństwa opłakuje 
niejedną matka, niejeden ojciec. 
Rozwydrzonym  szoferom wypowie- 
dziaria została bezwzględna walka przez 
Gdy skazanych na spalenie władze, które dokonywyją częstych Ius- 
Po Majdanku błądzą cienie, tracji i kontroli, mających na celu zlik- 
Gdy Oświęcim bólem tka, " | widowanie tej plagi naszych ulic. à 
Karmi Niemców USA. s Do akcji tej przyłączył się oddział 
automobilistów przy Związku Zawodo- 
wym Transportowców, wydając w tych 


Choć palili. mordowali, 

Choć Europę zrujnowali, 

To nie bajka, to nie kłam, 

Karmi szwabów wuicio Sam! A i 
WŁODZIMIERZ SŁOBODNIK 


3 RTP. WE PRE WERE 


Żywność na kartki 
- w miesiecu sierpn u 


lak komunikuje Ministerstwo Aprawi- 
zacji, w sierpifin na terenie całego kraju 
norma chleba pokryta zostanie w 1%0-tu 
procentach na kartki wszystkich. kate- 
gorii. (kategoria I R otrzyma 4 kz. za: 
miast 6), przy czym chleb będzie wypie: 
kany z imąki pszenno - żytniej. 

Tak samo w 1%) proc. pokryta zosta- 
pie na wszystkie kartki maka pszenna, 


Co na to poczta ? 


Wysłanie kogoś z rodziny do miejsco- 
wości kuracyjnej lub wypoczynkowej 
połączone jest z tak dużymi wydatkami, 
że człowiek pracy nie może w żaden 
sposób z góry wręczyć całej sumy wy- 
jeżdżaj jącemu. 

Nie dysponując wolną gotówką, uma- 
wia się, że pieniądze prześle w ostatnich 
dniach miesiąca po otrzymaniu pensji w 
biurze. ó 


H 4 4 j st r 
ra wyjatkiem kartek dodatkowych „D*. W "% Ba ch O, gdyby leży, 
ra . 3. . (4 r 
Kasze otrzymaja po jednym kilogra- É S ez aL pracowa y fa A joria 
mie tylko posiadacze kartek T kata RCA ostatecznie trzymanie, przy sobie 


większej sumy nie jest wskazane z roz- 
majtych względów. 

Niestety jednak — ludzie liczący na 
sprawność poczty często zawodzą się 
w swych rachubach. 


| ZCA (przemysł górniczy, hitniczy i Re 
sort Komunikacji), a rodziny ich po pół 
kilograma na kartki I R. 

Normy miesa pokryte będą w sierpniu 
tąbarnką* dlackat. L w niektórych tylko 
"kregach (Lublin į Białystok) — konser- 


WER Pieniądze nadane nawet przekazem 
BA telegraficznym wędrują do miejsca prze 
Na tłuszcz otrzymamy smalec (kat. ANENIÓ O) PROROK, Mał WEZ 

znaczeni: żółw cto 

olei (IR). W niektórych woiew EP ma w żółwim tempie i ten, kt 


czeka na nie, musi nieraz przedłużać 
swój pobyt, narażajac budżet domowy 
na dodatkowe obciążenia, aby wreszcie 
nie doczekawszy się przekazu zapoży* 
czyć się (jeśli jest gdzie) i przy jechać do 
domu, 


wach na kartki I kat. wydawana będzie 
imiast smaleu margaryna lub rabanka. 
Na kartki dziecinne wydawane będa 
ukięrki, badź biszkoptw tub marmelada 
9 pół kilograma na kartke. a na kartki 
i kat — po 200 gr, mydła. 


ilani szo! 


będą pozbawiani prawa jazdy raz na zawsze. 
Związek zawodowy przestrzega kierowców 


Na ulicach Łodzi w ostatnich dniach | dniach 
znowu wydarzyły się tragiczne wypadki 


specjalną 
członków. 

Ostrzegając wszystkich 
przed piciem alkoholu 
Związek stwierdza: 

„Nie będziemy tolerować za- 
bójstw na jezdniach i chodnfkach. 
Dość krwi i ofiar ludzkich pochłonę- 
la okupacja, 
stkom, nie zdającym sobie sprawy z 
tego, że wódka i samochód nie mo- 
gą iść w parze, pozwolili w stanie 
zamroczenłia pijackiego zabijać prze- 
chadniów na jezdniach i chodnikach, 

Zarząd Zwiazku Zawodowego 
Transportowców wespół z organa- 
mi Milicjj Obywatelskiej i Wydzia- 
łem Ruchu i Motoryzacji użyje 
wszekich możjiwych środków, aby 
wytępić złó, jakie tkwi ciągle w nie- 
których kierowcach”. 

Potepiającgg nieodpowiedzialne jedno- 
stiki, Zarząd wiązku wzywa wszystkich 
czlonków do podjęcia akcji w tej spra- 
wie. 

Związek stwierdza, że większość kie- 
rowców zdaje sobie sprawę z obowiąz- 
ku i odpowiedzialności, jakie ciążą na 
każdym szoferze, ale konstatuje jedno- 


odezwę do swych 


szoferów 


Pieniądze wędrują tygodniami 


Odbiorcy narażeni są na todatkowe wydatki i kłopoty 


Oto charakterystyczny wypadek, 500 
mówi sam za siebie. 

„ok Franciszek Miesiąc, zamieszkały 
+ Łodzi przy ul, Łęczyckiej 26, wysłał 
swą żonę dla poratowania zdrowia do 
Dusznik-Zdroju, obiecując, że pieniądze 
za pobyt otrzyma kilka dni przed pierw- 
Szym. 

Pieniądze nadał dnia 25 lipca rano w 
Urzędzie Pocztowym Łódź — 138 za nu- 
merem  nadawczym 2386. Urzędnik 
pświadczył, że nazajutrz pieniądze zo- 
staną „doręczone odbiorcy. 

Dnia I sierpnia otrzymał wiadomość 
od żony, że do dnia 31 lipca przekazu 
jeszcze nie otrzymała, 

Przed kilku dniami donosiliśmy o in- 
nym kwiatku, gdy pieniądze z urzędu 
pocztowego w Łodzi wędrowały do 
adresała w Łodzi półtora miesiąca, 

Nie dziwnego, że publiczność traci za- 
ufanie w sprawne funkcjonowanie pocz- 
ty i jest wielce rozgoryczona. Ponie- 
waż wypadki tego rodzaju mnoża się 
pstątnio, należałoby przeprowadzić do- 
chodzenie i ustalić kto ponosi winę za 
tak opóźnione doręczania przekazów 
niężnych (s) 


ry 


podczas pracy | 


abysmny dzisiaj jedno- 


pie LZ elony 


fer 


y 


częśnie, że w szeregach kierowców wie- 
j le jest jednostek, które lekceważą prze- 
|pisy drogowe, obowiązki į zarzadzenia 
władz'i zapowiada, że ci wszyscy ` 
ZOSTANĄ  WYEL IMINOWANI ZE 
ZWIĄZKU ORAZ POZBAWIENI RAZ 
|NA ZAWSZE PRAWA KIEROWANIA 
POJAZDAMI MECHANICZNYMI, 
Im prędzej to nastapi, tym lepiej. 
Stwierdzić należy, że dotychczasowe 
represje przeciwko nieodpowiedzialnym 
szaferam, uprawiającym piractwo mna 
ulcach miasta, okszały sie zbyt łagodne. 
Kary pieniężne nie odnoszą żadnego 
skutku, bo eóż znaczy dla szofera za- 
płacić kilkadziesiąt a nawet kilkaset zło- 
| tych grzywny? 
Że grzywny 


5czega £ 


z 


nie odnoszą najmniej- 
kutku, nailepszv dowód, że jedni 
i ci sami szoferzy po kilka razy przewi- 
jali sie przez salę rozpraw w Sądzie 
Starościńskim. 

Najlepszą, najskytecznejszą Karą be- 
dzie właśnie odebranie prawa jazdy. 
| Pierwsza „czarna lista" niewatpliwie 
odniesie pożądany skutek i będzie zīm- 
nym tuszem dla tych wszystkich, którzy 


wyobrażają sobie, że są poza prawem 


i że bezkarnie mogą uprawiać swe nie- 
"ehe dzieło? (s) 
WUUWUUKUNUUNUUNIUUUNUNUNEAGEUULULUIUL 


Quvawajcie kupony 
Czekają na Was liczne nagrody 


Dziś od godz. 10-ej rano zaczęliśmy 


| prz yjmować kupony Konkursu Jubileu-" 
sznwego. 


| Kupony można oddawać w admini- 


„,stracji Naszego pisma przy ul, Piotr- 
kowskiej 102-a codziennie do soboty 
włącznie do 10-ej do 12-ej i od 4-ej do 
6-cj. z 


Prosimy Czytelników, aby formularze 
wypełniali .w, domu. Przecież ta jest 
bardzo proste — trzeba tylko wpisać da 
odpowiednich rubryk swe tmie, nazwi- 
sko i dokładny adres, Numer bieżacy 
wypełnimy sami przy oddawaniu kupo- 
nów. 

Kto chce, może kupony nadesłać po- 
cztą, wtedy nie musi wypełniać formu- 
łarza — zrobimy to samí.” 

Losowanie odbędzie sie w sobotę wie- 


czorem. W niedzielnym numerze „Ex- 
pressu* znajdą Czytelnicy pełną liste 


nagrodzonych, 


Dyżury avtek 
Dzisiejszej nocy dyżurują następujące apteki 
Danieletkiego iPiotrkówska 127,  Zajączkiowicza 
Rynek 37),  Gorczyckiego (Przejazd SB 
Karlina (Wschodnia 54], Anioniewicża (Pabianicka 
36), Steckela (Limsnowskiegó 37 1 


| 


do 10-sierpnia br. 
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str 4 
Siiniejsi ludzie 
są w LKS-ie niz w Wimie 
Sport zapaśniczy zdobywa sobie, 
wprawdzię dość powoli, lecz stale coraz 
jezniejszych zwolenników. Mimo upa- 
1 towarzyskie zawody ŁKS-Wima zgro 
iadziły na stadionie ŁKS około tysiąca 
vidzów. 

Mamy jedynie pretensje do organiza- 
orów, że mecz rozpoczął się z godzin- 
tym opóźnieniem, a tymczasem widow- 
ua topiła się dosłownie w promieniach 
liemiłosiernie przygrzewającego słoń- 
Ia 
Niestety Wima nie dysponuje wagami 
'iężkimi, wicemistrz Polski Gliński, Sta- 
*hurski w półciężkiej i znajdujący się w 
łoskonałej formie Matusiak (średnia) 
zdobyli dia swych barw punkty walko- 
werem. 

W wadze muszej silny fzycznie Bal- 
wicki (Wima) już w 1 min. i 25 sek. 
przygwoździł do maty Ziomka (ŁKS). 

W koguciej dobrze zapowiadający się 
Kauc (ŁKS) nadaremnie atakowaj cięż- 
szego od siebie Sodulskiego. Zwycię- 
żył wyraźnie na punkty Kauc. 

W wadze piórkowej masywny Moty- 
iński (Wima) zużył aż 13 min. i 30 sek. 
by przerzutem przez biodro pokonać 
Spaczyfiskiego (ŁKS). 

W łekkiej stoczono najładniejszą wal- 
kę dnia. Po kilkunastu zabójczych 
chwytach Urbaniaka (ŁKS) Zurecki 
Wima) legł w 6 minucie rozpłaszczony 
na materacu. Urbaniak zwyciężył przez 
złamanie. mostu. 

W półśredniej Kubat I (ŁKS) chwile 
się zastanawiał, a za pierwszym zama- 
chem w 1,45 sek. przerzucił przez bio- 
dro Milczarka (Wima), Wreszcie, Matu- 
siak, Stachurski i Gliński zdobyli punkty 
bez wałki wobec braku przeciwników. 
Ogólny wynik meczu 6:2 dla ŁKS. 

W walce nadprogramowej Stachurski 
(ŁKS) wypunktował kolegę klubowego 
Olejniczaka. Sędziował na macie p. Tu- 
me bez zarzutu. 


a. LJ a 
Sokan dziś pójdziemy 
PAŃSTWOWY TEATR WOJSKA POLSKIEGO 

Nieczynny. 

TEATR KAMERALNY DOMU ŻOŁNIERZA 
ul. Daszyńskiego 34. 

Dziś  icodziennie gościnne występy mi- 
strza sceny polskiej LUDWIKA SOLSKIEGO 
oraz zespołu artystów Państwowego Teatru 
Polskiego w Warszawie. Solski kreuje świet 
ne swoją jubiłeuszowąa rolę Cioputkiewicza 
w „Grmbych rybach” Michała Bałuckiego. 

Kasa czynna codziennie od. tl-ej do 13-ej 
i od lórej. Tel. 123-02 


TEATR TUR. 5. 
Maria Gorczyúska i Władysław Surzyński 
wystąpią w Teatrze "UR od dnia I sierpnia 


Kina 


ADRBA — „Serenada w dolinie słońca”. 
BAJKA — „Sekretarz Rejkomu” 
BAŁTYK — „Pięciu Zuchów” 

GDYNIĄ — „Serenada w dolinie słońca". 
HEL — „Szczęśliwa 13-tka” 

MUZA (Pabianicka 173) — „Ojczyzna”. 
POLONIA — „Bohaterki Pacyfiku” 
PRZEDWIOŚNIE — „Wesoły pensjonat 
ROBOTNIK — „Robin Hood” 

ROMA — „Niewidzialny Detektyw” 
REKORD — „Nauczycielka bawi sie” 
STYLOWY — „Płonąca żagiew” 

ŚWIT — „Skandal” 

TĘCZA — „Płonąca żagiew” 

TATRY — „Mały gentleman” 
WOLNOŚĆ — „Kochaj tylko mnie” 
WISŁA — „Miłość na lekarstwo” 
WŁÓKNIARZ — „Knock-out“ 
ZACHĘTA — „W górach Jugosławii". 

OŚWIATOWE (ul, Piotrkowska 243) — „Oj- 

cowłe i dzieci” 

Kina: „Bajka”, „Przędwiośnie”, „Roma”, „Re- 
kord", „Stylowy”. „Świt', „Zachęta”: — w dni 
powszednie godz. 16.30, 18.30 i 20,30, w aiedziele 
! święta od godz. 14.30. 


Kina: „Bałtyk”, „FHel”,  „Tatry”, Robotnik”, 
„Włókniarz*, „Wisła” o godz. 17, 19 1,21, a w 
niedziele t święta od godz. 15-ej. 

Kino „Polonia“ godz. 16, 18.30 I 21.00, w nie- 


dziele i święta godz. 13.30. 
Kino „Wolność” w dni powszednie godz. 15.30, 
1745 t 20, w niedziele i święta od godz. 13.15 
Kino „Muza”* o godz. 18.30 i 20.30, w niedziele 
' święta od godz. 16.30. 
Kino „Tęcza” o godz, 15.30, 18 i 20.30. 
niedziele 1 święta od godz. t3-ej. 
Kino „Adrią” o godz. 16.00, 18.00 i Z0<ej, a w 
niedzielę od godz. 14. 


a w 


REDAKTOR NACZELNY: K. BOGUSŁAWSKI 
D—017790. 


Ceny ogłoszeń: Za tekstem: od 1—100 mm zł 55 za 1 mm, 101—200 mm zł 65, powyżej zł. 80. Drobne za jedno słowo: poszukiwani 
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iepiej posłużyła ŁKS. niż M.K.S. Milicyjny pokonany 4:1 (1:1) 


(Teleform wia smau) 


Widocznie Milicjanci z Katowie mieli 
jakiś gel, skoro zdecydowali sie mecz 
o wejście do Ligi z ŁKS-em rozegrać o 
Hl-ej w południe, 

Jeżeli liczyli, że Łodzianie spuchną i 


mie wytrzymają upału to się przeracho” | nie odpowiadało boisko o 


wali. 

To był nadupał, a nie gorąco, z tego 
więc- powodu gra ospała i ślamazarna. 
Graczóm „czerwonych koszul“ wybitnie 


Zgodnie z 


Pogrom Koleiarzom sprawiła 

Sklady drużyn, Gedania: Kasprowicz, Ku- 
rowski, Goliński, Richert |. Gajewski, Zieliński 
Adamczyk, Śliwa, Folow, Richert P. Stawski. 

' ZZK.: Depczyński (Pisarczyk), Korporowicz 
Dutkiewicz, Maciaszczyk, Miller, Jóźwik, Sko 
czylas, Kmiin, Lewandowskł, Kołodziejczyk, 
Truszczyński. 

Nikt nie liczył się poważnie z sukcesem 
łódzkich kolejarzy osłabionych brakiem cho 
rego Koczewsklego, ale również nikt nie prze 


widywał, że Gedania odniesie zwycięstwo w. 


tak przekonywującym stosunku, a gdyby nie 
zbyt pochopnie podyktowany karny do Gdań 
szczan przez sędziego p. Sławika wynłk z 
pierwszej rundy byłby powtórzdny. 

Gedania przewyższała miejscowych star 
tem do piłki i bojowością, pewnie, że brak 
jej jeszcze precyzyjnego wykończenia syłu 
mcji podbramikowych, ale szkołę austriackie 
go trenera już znać. Niektóre błyskawiczne 
podania środkowego napastnika Folowa na 
skrzydła były klasyczne. Również strzelanie 
do bramki przeciwnika mie było dla koleja- 


rzy z Gdańska plerwszyzną. W grze głową 
byli od Łodzian o klasę lepsi, 


A ZZE? Doprawdy przykro patrzeć jak ten 
zespół z meczu na mecz gra gorzej. Nic sie 
tu nie klei, kondycji żadnej, brak startu do 
piłld, siowem — miemota. Cżóż z tego, że je 
den Miller na środku pomocy pracuje do 
upadisgo, skoro afak z Lewandowskim na 
czele (ten zawodnik powinien stanowczo zwoł 
nić swe miejsce die młodszego), paroli na 
każdym kroku, a zdobyte bramki są raczej 

17x800 względnie 


OPON x700 5 sztuk 


"kupię natychmiast 


Wiadomość Biuro Ogłoszeń „PRASA“ 
Łódź, Piotrkowska 55 A 


2-Młod; ) 

PARMAĆ Ji (|Nauka 

lub pomocników 

APTEKARSKICH KURSY Centralnego 
poszukuje Związku Stenografów i 


od I 8. 47 r. UBEZPIE- 

CZALNIA SPOŁECZNA 
w LESZNIE 
Warunki do omówie 


Maszynistek Piotrkow 
ska 83, Kilińskiego 50 
przyjmują zapisy na 


pisas ai zi stenografię biurową; 
gościnny nad apteka księgowość, maszyno- 
z, pisanie. 24371 


Program radiowy na dziś 


12.06-Wiad. połudn. 12.10 Pieśnt kompozy- 
torów polskich, 12.25 Aud, dla wsi, 12.35 
.Słuchamy muzyki i peśni ze Śląska”, 13.00 
«Z mikrofonem po krajń", 13.10 Muzyka obia 
dowa, 14:00 Kronika i komunikaty, 14.05 Mu- 
zyka z płyt, 1430 Przerwa, 15.00 Muzyka 
tan, 15,20 Aud. sł.-muz. dla dzieci, 15:40 Pie- 
śni ludowe, 16.00 Dziennik, 16.20 Transkr, fort, 
Fr, Liszta, 16.40 Skrzynka ogólna, 16.50 Pog. 
gospod. 17.00 „Melodie opertkowe”, 17,35 Ra- 
diowy kalendarzyk kulturalno-histor, 17.45 
Aud. dła młodzięży, 18.00. (Ł) Muzyka z pł, 
18.20 (Ł) Reportaż w opr. P. Zawieji p. t. 
„Kulturalna i gospodarcza odbudowa wsi pol- 
skiej”, 18.30 (£) Koncert życzeń, 19.00 „Z za- 
gadnień świata pracy” 19,10 „U naszych przy- 
jaciół*, 19.30 „Z twórczości" Mozarta“, 20.00 
Rozrywkowa aud. literacka, 20.15 Aud. roz- 
rywkowa, 21.00 Dziennik, 21,30 Muzyka ta- 
neczna, 21.55 Kwadrans prozy, 2210 Wiad. 
sportowe, 22.15 Aud. rozrywkowa, 23,00 Ostat 


planem! 


Gedania zwycięża qe 6:213:1) 
|dziełem przypadku, niż eiektem współpracy 
| napastników. 

Z powodu upału tempo zawodów ospa- 
łe, jednak ** drugiej połowie Gedania opano 
wała zupełnie sytuację i miała chwilami miaż 
dżącą przewagę, a zapewniwszy sobie pew- 

ny sukces pofolgowała, ale ZZK nie miał za 
miaru poprawić wyniku i wydawało się, że 
gracze lódzcy z utęsknieniem czekaja na koń 
cowy gwizdek sędziego, 
|. Jak na złość i ironię losu prowadzenie w 
"17 minucie uzyskał dla ZZK Skoczylas, wyko 
rzystując niefortunny wybieg bramkarza qo% 
ci Kasprowicza. W trzy minuty po tym obroń 
tca łodzian Dutkiewicz dotyka ręka piłki na 
` poiu karnym. a podyktowana jedenastkę za 
mienia lewy łącznik Gedanii Śliwa na wyrów 
nującą bramkę. W 32 minucie praweskrzydło 
wy gości Adamczyk dobił nieuchronnie strzał 
Folowa, a na trzy minuty przed przerwa wy- 
nik brzmiał już 3:1. Ostry strzał z ukosa P. 
Richerta znalazł miejsce do bramki Depczyń 
skiego. 

Po przerwie około 20 minut trwa bombar 
| dowanie świątyni gespodarzy. W 10 niinucie 
Adamczyk strzelił silnym sirzałem ze skrzy 
dła czwartego goala. Nieforiunny karmy pody 
ktowany do Gedanii w 20 minucie przyniósł 
ZZK druga i ostatnią bramkę ze strzału Koło 
dziejczyka. Wreszcie w 30 minucie Adamczyk 
(Gedania) zmusił Depczyńskiego po roz pią 
ty do kapitulacji. Na minutę przed końcem 
lewoskrzydłowy Stawski uzyskał dla gości 
6 bramkę. Sęcizia p. Stawik (Pomorze) niezde 
cydowany. Widzów około 3000. (Z.Skib) 


OGŁOSZENIA DROBNE 


minimalnych 
rozmiarach, wszyscy byli waka stire 
ni, silniej i mniej precyzyjnie podan» 
piłka z reguły „wychodziła na aut, a Ho. 
gendori nie miał miejsca, by się na do 
ore rozpędzić po skrzydle. 

_ Najlepszym graczem był Janeczek na 
środku ataku, on też zapisał na swoj: 
konto aż 3 bramki. 

Kopera w-pomocy z powodzeniem za- 
stąpił Czyżewskiego, trio obronne nir 
popełniło błędów,  Makułynowicz prze 
puszczonej bramki nie mógł trzymać. 

Pierwsza połowa nie była ciekawa 
gra raczej wyrównana „o. tempie nie ma 
mowy, bo upał nie do zniesienia. 

-W 10 minucie gry Milicjanci uzyska 
ją prowadzenie ze strzału środkowege 
napastnika. Niedługo jednak trwała ra- 
dość miejscowych, bo już w cztery mi- 
nuty po tym Hogendorf podaje do Ja- 


neczka, a ten zdobywa wyrównu jący 
punkt, Da przerwy wynik nie ulega 
zmianie. 


W drugiej połowie ŁKS zmienia sy- 
stem, zaczyna grać półgórnymi piłkami 
co wybija z równowagi gespodarzy. 
W 16 minucie Sidor centruje z lewego 
skrzydła, piłkę przejmuje 
Janeczek i jest 2:1 dla ŁKS-u. 
_ W 19 minucie rozeniewał się Hogen- 
dori, ze skrzydła przebił się do Środka 
boiska, minął kilku przeciwników i w 
m gazie palnąi do siatki Milicjan- 
ów, 

Wreszcie w 32 minucie znów .Hogen- 
dorf wyrobił pozycję Janeczkowi, a ten 
strzelając czwartą bramkę /ustalił wy- 
nik dnia. W drużynie Milicyjnego za- 
brakło ich najlepszego napastnika Wró- 
bla, który tydzień temu złamał nogę na 
meczu z Czitwajem w. Przemyślu. 


MOTOCYKL DKW 125(NAPRAWIA bez śladu 
sprzedam Rzgowska uszkodzoną garderobę 
237. 24356 |jedynie Tkalnia - Sztu- 


wszędobylski 


Lekarze 


LECZNICA lekarzy spe 
cjalistów Piotrkowska 
3, tel. 216-48, 10—19. 
24335 
Dr CHĘCIŃSKI skórne 
weneryczne Piotrkows- 
ka 157, 7—8, 3—6. 
: X 224532 
DOKTÓR REICHER — 
Specjalista: wenerycz- 
re, skórne, płciowe. Po 
łudniowa 26. 24334 
Dr KOWALCZYK cho- 
roby weneryczne, Že- 
romskiego 41. 7—8, 
3—6. 24336 
Dr KOWALSKI MIE- 
CZYSŁAW specjalista 
chorób skórnych i we 
nerycznych. Al 1 Ma 
ja Nr 3 przyjmuje 8— 
10, 4—7, tel. 214.83. 
Dr. MAJEWSKI choro 
by kobiece, wewnętrz 
ne, Legionów 3 m 1, 
Tel. 216-82. 24338 
Dr ŻZURAKOWSKI spe 
cjalista weneryczne, 
skórne moczopłciowe, 
Piotrkowska. 33: 128 
Dr RATAJ ŻURAKOW 
SKA weneryczne skór- 


ne kobiet, kosmetyka.. 


Piotrkowska 98, 12—6. 
24340 
Dr PIETRASZKIEWICZ 
specjalista chorób wu- 
szu nosa, gardła, 3—4, 
Sienkiewicza 73. 
24341 


wiad, dźiennika, 23.20 (Ł) Progr lok. na jutro. |D" MIRSKI akuszeria, 


choroby kobiece. Że- 


KAKAO I | romskiego 37 tet. 257-23 


Ogiaszajcie sie 
w Expressie 
ilustrowanym 


Dr ZOFIA SKONIECZ 
KA, lekarz szpitala Ko 
chanówka. Spec. cho- 
rób nerwowych przyj- 
muje 4—6, Piotrkowska 
16, tel, 276-43. Lecze- 
nie elktrowstrząsowe. 


ZEE CY DY 00 
DOKTÓR KUDREWICZ 
specjalista chorób we- 
merycznych, skórnych 
Piotrkowska 106, przyj 
muje 7—10 i 3—7%- 
24344 
Dr med. BILIŃSKI cho 
roby serca, Legionów 
3, 11—14. 24342 
Dr ŚWIĘCIŁO Zawadz 
ka 38. Akuszeria i cho 
roby kobiece. Powrócił 
24345 
Dr RÓŻYCKI, specjali 
sta chorób kobiecych 
akuszerii, powrócił, 
Przyjmuje 2—6; Legio- 
nów 9 tel. 166-29. 
24346 
Dr FALKOWSKI spe- 
cjalista nerek, pęcherza 
dróg moczowych, Piotr 
kowska 23, 3—4 
24347 
Dr MAZUREK Tadeusz 
urolog powrócił, Rad- 
wańska 4 od 4 — 6. 


24372 
Dr. ŁENCZEWSKI — 


choroby: kobiece i aku 
szeria, Sienkiewicza 51 
3—7. 24374 
AKUSZERKA ŁAGOW 


ISKA abiturientka War 


—m— LL MIM NN 


szawskiej Kliniki prof. 
Gromadzkiego, przyj- 
muje Zachodnia 52 tel, 
151-76. 24333 
AKUSZERKA Wojtasie 
wicz, abiturienika War 
szawskiej kliniki pro- 
fesora 
przyjmuje « Pomorska 
43 24348 


Kupno — sprzedać 
<< 
HEBLARKA 6Q-ka oka 
zyjnie do sprzedania 
ti Listopada 6, Ws rÈ: 
tat Stolarski, 243:3 
SYPIALNIĘ radio Kör 


Adres Redakcji Administracji: Łódź, ul. Piotrkowska 102a. Telefon: 137-47.. 


Telefony Redakcji: Kronika — 129-13, Sport — 137-47. Redaktor Naczelny — 112-66 
indan Mietaa i, enearo o a e A aie E a 


Gromadzkiego |` 


PIANINO czarne krzy 
żowe do sprzedania, 
Łódź, Franciszka 27 — 
5. 24357 
DZIERŻAWĘ sadu 3 h, 
w Woli Zaradzyńskiej 
przystanek . Dąbrowa 
kier. Pabianice odstą- 
pie z powodu wyjaz- 
du. 24358 
KUPIĘ drut nawojo- 
wy Stalina 14 .(Głów- 
na). tel. 157-34, 24359 
ZANIM kupisz meble 
obejrzyj  „Meblostyl”. 
Stalina 69. Poznańskie 
Mechaniczne Wytwór- 
nie Mebli. 24360 
MANEKINY krawiec- 
kie damskie, męskie, 
poduszki do prasowa- 
nia oraz figury wysta 
wowe połeca Józef Sob 
czak, Łódź, Zgierska 
17. Wytwórnia Maneki 
nów. 24361 


Zaofiarowanie pracy 


POWAŻNE przedsiębior 
stwo w Łodzi poszuku 
je samodzielnego księ 
gowego, oraz rutyno- 
wanej maszynistki, O- 
ferty sub. „Budowa” 
do Centralnego Biura 
Ogłoszeń „Wiedza“ — 
Piotrkowska 70. 24368 
POTRZEBNA zaraz pan 
na do dziecka, Strzel- 
ców Kaniowskich 18 m 
24369 


Różne 


NIKLOWNIA spawanie 
metali remont motocy= 
kli, INowomiejska 3 (2 
podwórze) albo Wscho 
dnia_11/13 24362 

EGITYMACYJNE zdję 
„cia — amatorskie wy- 
| konuje szybko „Fota- 


czna (Maria Frankow- 
ska) ul. Więckowskie- 
go 23 — 2 (Śródmiejs. 
ka), 63 
| USZKODZONĄ garde: 
robę + dywany ceruje 
Artystyczna Cerownia 
Piotrkowska 7 — 9 


front, H jiętro. 74365 
p iSSZŻ "SOC 54 
Lokale 


ZAMIENIĘ pokój z ku 
chnią na 2 lub 3 poko 
e oferty pod 4000 

POSZUKUJĘ pokoju u- 
meblowanego. Cena o. 
bojętna. Zgłoszenia pod 
„Student“ 24367 


sore 
Zagubione dokumenty 


E toś H 
ZGUBIONO odcinek za 
meldowania karte 
RKU Szczecin, Ogiński 
Marian  Staszyca 10. 
Bałuty. 24340 
ZGUBIONO legityma- 
cię wydaną przez Wy 
dział Powiatowy Brze 
i TA Kozubows 
<i Brzeziny Gimnazjum 
ZGUBIONO portfel 7 
dowodem palcówka 
karty z Ubezp. Społ 
F-my „B-cia Hesse" na 
nazwisko Lewińsk- 
Konstanty, ul. Zgiers- 
ka 165 (Radogoszcz). 

ZAGUBIONO leg. tram 
wajową seria A na na? 
wisko Stusie Maria 
Klonowa 36, ? 
UNIEWAŻNIAM zagi 
bione dowody osobiste 


na nazw. Kaźmiersk 
Wacław,  Kilińskiegc 
50 — 0. 24353 


Poszukiwanie prac; 


STUDENT udziela kore 
petycji z zakresu gim 


ting super sprzedam 'maton” Narutowicza 8|nazjum. Ruda Pabiani- 
tel, 166-51 24355 24364 cka Reduta 7. 24370 
| Wydawca 
„EXPRESS ILUSTROWANY 
e rodzin zł 20, handlowe, (lekarze, kupmo 
— zł 110, Stroma oałoszeniowa dzieli sie na 8 łamów. (szpalt). 
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